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Jeszcze nie jest aż tak żle,

Choć już północ

A światła aut co chwila nikną w gęstej mgle.

Jeszcze nas nie moży sen,

Choć oczy szczypią,

A w  kościach czuć, że jedziemy tak już trzeci dzień.


Żeby tak być już w domu…


Żeby tak być już w domu…

Kilometry wloką się

I znowu pada.

Leniwie tańczą wycieraczki jak w półśnie.

Drogę już na pamięć znam,

Więc wiem, że jeszcze

Ładnych parę godzin pozostało nam.


Żeby tak być już w domu…


Żeby tak być już w domu…

Wokół nas nocy mrok.


Jasny punkt przyciąga wzrok.


To jest dom, lecz nie nasz,


Jeszcze nie!

Który to już w życiu raz

Znowu w drodze,

Znowu liczę kilometry, liczę czas.

Który to już w życiu raz

Jedziemy razem,

A każdy zakręt przypomina,

Że coś się kończy, coś zaczyna,

Że znów wracamy w stary, znany świat.


W miasteczkach sennych światła


W oknach zgasły już.


Śpią ludzie w łóżkach,


W budce ziewa nocny stróż.

